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• ykrycie afery pO· orow w arsza • 
le 

Po wyłączeniu telefonów prywatnych dokonano 100 rewizji, w wyniku . 
kt6rych aresztowano 70 osób. 

W aferę wmieszanych jest kilku wojskowych, lekarz i studenci. 
Warszawa, 24 czerwca. merji i policji po wzajemnern zapoznaniu I obstawił policją wszystkie rnieszkani,a Og6lern dokonano okolo 100 rewizji, 

t>rzed kilku tygodniami prokurator Się z wynikarni śledztwa, zarządziły na zwolnionych nielegalnie , poborowych, przyczem aresztowano 70 młodych lu
wojsk. sądu okr. przy D. O. K. I. pulko noc z 22 na 23 b. rn. likWidację afery. poczem po wyłączniu Im prywatnych te 
Kaczmarek otrzymał poufne wiadomo- Prowadzący śledztwo z ramienia U· łefonów, wyW'ladowcy wkroczyli do 
ści, iż w P. K. U. 1, dZieją się nadużyoIa rzędu śledczego komisarz Szabrowskl wnętrza. . 
pny zw~~anju pobMow~hod ~utby !.~'!A~~~~~~~~~~W~i~!A~'~!.!~~'~~~~~~~~~~~~ 
wojskowej. 

Wskutek tego putk. Kaczrnarek pole
cH żandarmerji wszczęcie energjcznego 
dochodzenia w stosunku do osób 'Wojsko 
wych, obserwaCje zaś nad osobami cy .. 
wilnemi, przekazał władzom policyjnym 

W trakcie dochodzeń coraz iaskra
wiej wychodziło na jaw. te w P. K. U I, 
funkcjonarjusze dopuszczają się najroz
maitszych fałszerstw książeczek woistw 
wych, dokumentów zwolnienia z wojska 
i zaświadczeń o wyłączeniu danego po
borowego z kontyngentu rekruta jako 
nadliczbowego. 

Wisła pochłonęła dwie ofiary. 
Fatalne zderzenie łodzi ze statkiem podczas 

"wianł{ów" • 
Warszawa, 24 czerwca. 

W czasie wczorajszego obchodu wian 
kl~W na Wiśle, zdarzył się znowu tragicz 
ny w:vpadek. 

Nawprost niemal przystani warszaw 
skiego towarzystwa wioślarzy - zato
pęta łódź z 2 pasażeranU. 

Szczegóły wypadku są następujące: 

stanęły. Łódt jednak pędziła dalej gnana 
wartkim prądem wody. 

Nastąpiło zderzenie. 
Dwaj mężczyźni i kobieta, jadący 

łódką wpadli do wody. Kobietę wyrato
wał przez okienko kajuty inż. Marceli 
Wittenbergo Dwaj rnężczyźni zniknęli 
bez śladu. Wyłowiono tylko czapkę jed
nego z nich. 

Po otrzeźwieniu, uratowana kobieta 

dzł, na których ciąży podejrzenie, że zo 
stali oszukańczo wyłączeni przez funkcjo 
narjuszy PKU. z listy poborowych 

W sieć policyjhą wpadli równie! 
główni "rnacherzy" pośrednicza,cy rnię
dzy poborowymi a PKU., a między nimi 
wstał al'esztowany pewien lekarz. 

W ~ledztwie wyszło na jaw, że po
borowi płacili pośrednikom za przepro 
wadzenie zwolnienia 200 do 500 dolarów 

W aferę rna być wmieszany Jeden z 
ołłcerów sztabowycb, urzędujący w P. 
K. U. oraz kiJku urzędników, których za 
wieszono już w czynnościach. 

Dalsze aJ'esztowania trwają, co do
wodzi o istnieniu sieci skandalicznych 
stosunków w omawianym PKU. Nr. 1. 

Aresztowano również kilku studen .. 
tów. Gdy sprawa o tyle doJrzała. że naJe

talo ją zHkwidować, władze tandar--. 
Koryterp Wisły, pod wodę, posuwał 

się wczoraj około godz. 10.30 statek spa 
cerowy zj. żeglugi polskiej "Jagi ello". 

Pełniący na przodzie statku straż 
marynarz, ujrzal w pewnym momencie 
łódź, pędzącą wprost na statek. Dał na
tychmiast sygnał "stop" - rnaszyny 

Marja Kasprzak, dostała nader silnego !'.!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!. 
ataku nerwowego. Okazalo się, że lód-

'RZESUłtł~CIA WYŻSZYCH 
OFICERÓW . 

W policji łódZkiej i wo
,;ewódzkiej. 

Jak się dowiadujemy w najblitszym 
czasie przeprowadzone zostaną zntiany 
w składzie osobowym komendy poliCji 
państwowej, województwa łódzkiego i 
miasta Łodzi 

PrOjektowane są również przesunię
eia na stanowiskach komendantów po
wiatowych w Piottko:Wie, Łasku i Brze 
ziną.ch, 

Akcja podwyźkowa 
włókniarzy. 

Jutro odbędzie się posie
dzenie O. K. Z. Z. 

Wczoraj wieczorem odbyło się w 
1lWiązku .. Praca" zebranie delegatów 
fabrycznych wf6kniarzy· Na porządku 
dziennym znajdowała się sprawa akcji 
podwyżkowej podjętej w puemyśle włó 
\cienniczym. 

Po przemówieniu p. Kul~zyńskiego 
Nywiązała się dyskll!ja w wyn,iku któ
rej postanowiono podjąć bczwzględn<l 
akcję do realizacji wysuniętych żądań, 

Uchwały powzięte w tej sprawie zo
staną ostatecznie omóWlione na zebraniu 
zarządu zw. Praca. które odbędzie się 
lutro. 

•• •• 
Jak się dowiadujemy w dniu jutrzej

szym odbędzie się posiedzenie okręgo
wej komiSji związków zawodowych, 
która obradowa,ć będzie nad sprawa pod 
jętych przez związki zawodowe akcH 
podWYŻkOwYch. 

ka, jechał jej brat i narzeczony. 
Pcszukiwania zwłok trwają. 

Krwawa zbrodnia zbira. 
Bez żadnych POW/}I~ ranił czterema kulami parę 

narzeczonych. 
Warszawa, 24 czerwca. l Schwytano go przy pomocy posterun 

Wczoraj około godziny 3-ej po polu- kowego. 
dniu wybrali się w odwiedziny do cho- Niegodziwiec strzelał jeszcze, choć 
rego krewniaka. leżącego w szpitalu na go dzielny policjant złapał za rękę -
Czystem, 18-letni Zelkowicz i l8-letnia do ostatniej kuli w rnagazynie. Na szczę 
Gurgot - narzeczeni. ście reszta kul poszła w próżnie. 

Na ulicy Skierniewickiej zastąpił im 
drag:;. jakiś, jak się zdaje, podchmielony Obezwładnionego mordercę zapro-
oSubnik i krzyknął głośno: wadzono do komisarjatu. 

- Staćf Ustalono jego nazwisko. Okazało się 
- Młodzi ludzie stanęli jak wryci, że jest to 30-letni Ludwik Stasiak. 

zdumieni. i prze!ażen!.. Aresztowany kategorycznie odmówIt 
W tej samej chwdi nieznaJomy wy~ zeznań 

dobył z kieszeni rewolwer i . , . 
zaczął strzelać do narzeczonycb. zbUska . P?budk! kry,rawego czynu są na ra-

z odległości paru zaledwie kroków. ZIe me wYJaśmone .. 
Raniona dwiema kulami w brzuch i Pogotowie OdWIozło Gurgotównę i 

rękę, upadla Gurgotówna. .. Jednocześnie Zelkowicza do tego sa~ego szp!tala .na 
zwalit się na cnodnik Zelkowicz z pler- ~zystem, do które~o, me sPO~le~aJąc 
sią przeszyłą dwierna kulami... SIę napadu, wybrali się w odwledzmy. 

Za mordercą ruszyli w pościg prze- Stan obojga jest prawie beznadziej~ 
chodnie ,ny. 

Dolar w Łodzi. 
W dniu dzisdeiszym ~zed południem 

na rYn'ku pienieżnym w Łodzi kurs d~ 
lara w obrotach prywatnych wynOSIł 
10,25 w placeniu i 10,27 w żądaniu. 

Tendencja spokOjna z odcieniem slab 
szym 

I PRZEDOIELDA WARSZAWSKA. 
Londyn 48-64 
Szwajcarja 193,42, 
Nowy Jork 9.9f 

"'paryŻ 28.~ 

fi PRZEDOIELDA WARSZAWSKA. 
Dolar w obrotach prywatnych 10.24. 
Tendencja utrzymana. 

PRZEDOIELDA ODAIQ'SKA. 
Zloty,51 
Dolar 5.17 ~ 
:Warszawa 50.70 

POLICZEK W lał OZB 
łłARODÓW. 

Urzędnik-faszysta znieważył 
francuza. 

Oenewa, 23 czerwca, 
P'Ortczas posiedzenia międzynarodo

wej konferenCji morskiej wybuchła bój
ka mJędzy urzędnikami Ligi narodów. 

W chwili, gdy posel do parlamentu 
włoskJego Rossoni wygłaszał przemó
wienie w sprawie dopuszczenia na kon
ferencję delegata faszystowskiego, sto
jąCY obok móVv"CY delegat niemiecki, któ 
ry nie rozumial po francusku, zapyta'l 
urzędni'ka Ligi narodów o tekst prze' 
mówienia . 

Urzędnik machnął lekceważąco rę
ka i odpowiedział: "Och, Macca:roni!" 

Słowa te usłyszal inny urzędnik Li
gi, faszysta, który zwrócił się do fran
cuza z prośba o wyjaśnienie słów. 

Po krótkiej wymianie zdań, faszysta 
uderzył francuza w twarz. 



Str. Z. 

I • Pi~rwuJ ~Ie~jmt c 'r z 
W Diemie[~iei re~u~li[e Matura jest okrutnym '·przeżytkiem biurokra-

jest dowodem, że tycznych carsko-pruskich rządów. 
w Rzeszy prądy re-

--':Or-

akcyjno-junkiersłde Najwięksi uczeni świata wypowiedzieli 
maturalnym. 

s·ę przeciw egzaminom 
biorą górę 

PlebJ·scyt został inscenizo "Matura. ohydne słowo. nasią-
- knięte łzami setek pokrzywdzonej 

wany przez sfery rządzące. młodzieży. krwią suchotników. 0-

Przepr~wadzony w niedzielę pierwszy burzeniem całego społeczeństwa, 
które nie przestaje zapytyWać co-

w;jJgole w niemiec_kiej republice i zaTa- rocznie z uczuciem zgrozy. dla ko-
zem dotyczący "IIlt-JJarchicznej" kwestj: go i w jakim celu odbywa się ta 
plebiscyt budził w ~wiecie zainte<:esowa bezecna tragedja". 
nie ogromne, więhsze niż wszelkie inne Oto jakiemi słowy rozpoczyna swo-
jednocześnie donim,le sprawy, większe ją interesującą broszurkę przeCiwko ma 
bodaj nawet niż krytyczne, posępne fran turze znany pedagog i publicysta, prof. 
cuskie rządow~ przesilenie. W. M. Kozłowski' Autor uważa matu-
. lainteresowanie było bezwątpienia rę za jedno znajohydniejszych przeżyt

Llsprawiedliwione, chociaż - z całym na ków, narzuconych nam przez Austrję, 
cisIdem podkreślić to należy - w dużej Prusy i Rosję. Matura nie istnieje bo
mierz,e było nie tyle naturalnie powstałe wiem w państwach zachodnich Europy. 
ile specjalnie dużym nakładem starań Pierwszy raz ukazała się ona w ro
wzbudzone. Ze strony niemieckiej uczy- ku 1788 w Prusach, a w r. 1849 w Au
niono wszystko, aby Europa i Ameryka strji. W r. 1874 także i w Rosji. 
wpatrzyły się w niedzielne wezwanie 
"całego narodu" niemieckiego do masze Motywem pwrowadzenia matury by 
row<tllia ku urnom glosowania "o wlad- ło dążenie do uszczuplenia oświeconych 
cath', aby zasłuchały .się w hala s, jaki warstw, do ograniczenia wstępu na uni
naokoło tego wezwania wzniecono, aby wersytety. Wszędzie matura była wy
rezultatowi tego wszystkieR"o przypisały nikiem reakcyjnej dążności danych 
potGżne znaczenie. Rzecz oczywista, że państw. Nie bez racii porównywa ją 
zależało tylko na tem. aby przypisały autor ze słynnymi egzamłnamJ cbłńskł
takie \\ łaś nie znaczenie. jakie halas nie mi o kt6rych każdy zapewne słyszat 
miecki i niemiecka inscenizacja nadawa- W r. 1907, w prowincji Jan-Tsin stanęło 
ty owej pierwszej .. decyzji ludu" w re- do egzaminu pańśtwowego 9.000 kandy
publikatiskim Reichu. dat6w. Egzamina trwały 9 dni przy naj 

To nadawane z Niemiec znaczenie większym upale. Gdy po 9-clu dniach 
iuż w artykule opublikowanym w sam otwarto drzwi celek egzaminacyjnych, 
dzień plebiscytowy p. Georg Bernhard z znalezIono 27 trupów I 3.000 kandyda
,.Vossische Zeitung" sformował w nasłę tów w stanie ciężkIej choroby. 
pujących słowach: "Wielka masa wybor Matura gimnazjalna nie obywa się 
ców chce, aby ich glosy były ocenione też bez ofiar. 
nie jurystycznie lecz politycznie. I dlate Nie mówiąc już o tern, że owi abitur
go trzeba zaznaczyć, że dzisiaj wogóle j~ncj .szk?l średnich późn!ej ~~ ko~ca ~y 

. b d' 'ę glosowało nad sprawą Cia cierp~ą na koszmary 1 ŚI1il lm ,Się Cią-
me ę z~e Si , gle, że Siedzą przy strasznym ZIelonym 
czy nalezy wywłaszczyć, lecz nad tern stole, nie mówiąc o tern, że kucie dniami 
czy władcy, którzy w Niemczech rzą- i nocami wpędziło n1ejednego w chorobę 
dzili do chwili przewrotu do tego stopnia było jednakowoż i mnóstwo wypadków 
zasłużyli się ojczyźnie, że należy wyna naprawdę tragicznych.. • 
grodzić ich aktem szczodrobliwości, czy Wystarczy przypomnieć ów straszlI 
t ż - wprost przeciwnie - ponoszą oni wy dramat z zeszłego roku w Wilnie, 
e. .' Ś i Ni _ gdzie jeden z maturzystów w przystę

Wielka, część winy w meszczę c u e pie najwyższego rozdratnienia dokonał 
miec i dlatego ponieść musZD, takie ma- zamachu na dyrektora poczem nastąpiła 

" ' terjalne kOJlsekwencje tej winy • zna·na katastrofa z bombamI. Samo-
Znaczyfo to poprostu, te w dnłu 20 b6jstw co roku zdarza się pewna ilość, 

bm. "cały naród" niemieckI miał wypo- Ot, np. 18-letnia panna Uszczyńska we 
wied.zieć swoje uznanie lub też potępie- Lwowie, która doznawszy niepowodze
nie dla przedwojennego i wojennego, mo nia przy egzamiuie napiła się esencji oc
żliwie najjaskrawiej imperjalistycznego, toweJ t zmarła w strasznych mękach. 

nacjonalistycznego, militarystycznego Ot, inny maturzysta, też w Wilnie, któ-
rządzenia Niemcami. ry popełnił samobójstwo, przekonany, 

Było z pewnością najzupełniej slusz- że nie zdał matury, choć w rzeczywi
tle to ujęcie sensu głosowania niemiec- stości byk> przeciwnie. 
kich mas z niedzieli ubiegłej, lecz także 
chwila uważniejszego zastanowienia się 
nad całą historją pierwszego plebiscytu 
wystarczy, aby przekonać się, że nie tyl 
ko niemiecka propaganda J ten właśnie 
sens z całą rozmyślnością podkreślała i 
reklamowała, ale również, że wszystko 
poprostu zrobione zostało tak aby roz
strzygnięcie musiało wypaść na korzyść 
owego uznania dla przedwojennego rzą
dzenia tj. aby odrzucony został plebiscy 
tem wniosek o nieprzyznanie byłym pa 
cującym prawnego tytułu do posiadania 
tego, co za czasów swych panow~ń uzna 
wali za swe prywatne własnoścl. 

Następca tronu rumuń
skiego 

• wraca z wygnanIa. 
Budapeszt, 2Z czerwca. 

Prasa węgierska donosi, że b. następ 
.;a tronu rumuńskiego ks. Karol pojednał 
siQ już ostatecznie ze swymi rodzicami, 
wobec czego niebawem powróci z wy
<rva.u.i.2. do Bu.w~Uu. 

'A jakle straszne nieraz są warunki, 
w których się te tortury moralne odby
wają? W r. 1925 w Tarnopolu w se
min a rjum, na 24 dziewcząt, zasiadają

cych do egzaminu, komisja spali"ta 16. 
Jedną z uczenie pytano od 3,30 po połu
dniu do wpół do lO-ej w nocy. W gi
mnazjum Urszulanek w Lublinie matura 
trwała od wpół do 4-eJ po południu do 
wpół do l2-ej w nocy. Na Pomorzu w 

'- o" • 

Chełmnie nawet do wpół do l-ej w no- O maturze wypowiedział'o się z p~ 
cy·.. tępieniem bardzo wielu wybitnych my-

Czy matura jest potrzebna? Oto wieI ślicieli. W swoim czasie w Niemczech 
kie pytanie. Wiadomo, że komisja Edu- urządzono ankietę w tej sprawie. Otóż 
kacyjna nie przewidywała tego rodza- przeciw maturze WYPOWiedział się filo
ju egzaminu. Zwolennicy matury twier zof Ernst Mach i Wilhelm Wundt, zna
dzą. że jest ona ukoronowaniem wy- komity fizyk Einstein i inni. 
kształcenia, że jedynie matura czyni mlo Oto jak ujmuje tę kwestję głośny pe
dzieńca dOjrzałym... Ileż tu jednakowoż dagog Mann: "Z radością i bezwzglę
niesprawiedliwości i krzywdy. Jakże' dnem uznaniem słyszę o ruchu przeciw 
często się zdarza, że uczeń znakomity, maturze. Nie jestem radykalistą i nIe 
pomimo ii jest napompowany wiedzą, lubuję się w nieodpowiednich gestach 
przepad~ przy maturze z powod.u tremy. literackich. Lecz owe przez długie dni 
Czyż 10 minut pytania w warunkach ciągnące się tortury, w ciągu których 
jak najniekorzystniejszych dla młodego młodzi ludz-ie muszą przy użyciu środ
człowieka, który jest często jeszcze ków, usuwających sen, okazać się en
dzieckiem, ma tyle samo zaważyć, a ra- cyklopedjami wędrownemi, ten egzamin, 
czej jeszcze więcej, aniżeli oceny pro- na którym spaliłaby się większość egza
fesorów, którzy uczyli młodzieńca przez minujących z jego nieludzkością, szkodIi 
ośm lat? Bezwątpienia trudnoby było wością i wyszukaną zbyteczl1Qścią, mo
usunąć wszędzie egzamina, jednakowoż że być bronilony tylko przez ludzi, nie 
należy je tępić tam, gdzie one nie są mających sympatji dla młodzieży. Kto
potrzebne. Tymczasem matura, wymy kolwiek przebył całe gimnazjum, tego 
ślona przez p. Grabskiego, zaostrzyła można tylko z uściskiem dłoni, pełnym 
jeszcze warunki zdawania i powiększy- uznania, oddać szkole wyższej, nie zaś 
ła niesprawiedliwość. I tak np. znam stawiać mu karkołomne przeszkody na 
kilku uczniów w pewnem gimnazjum, drodze". 
gdzie napisało zadania maturalne na "do Matura miałaby tylko jedną racje 
stateczne". Komisarz maturalny, który bytu .. ' mianowicie byłaby formalnie uza
wedtug najnowszych przepisów ma pra- sadniona wtedy, gdyby wladze nic mia
wo korygować noty, zmienił owe noty ły zaufania do nauczycieli. Ale \V takim 
na niedostatecznie· Było to zadanie ma- razie należałoby wprowadzić podobne 
tematyczne, Napróżno dany profesor egzamina 1>0 każdym roku szko'ł1ym, 
tłumaczył egzaminatorowi, Iż ucz.niowie boć przecież wychodzą w ś'''iat też ucz
nie mogli rozwiązać zadania w taki spo- niowie i z niższych klas gimnazjalnych. 
s6b, w jaki komisarz sobie życzyl, po- A powtńre wiadomo, że \\ t'lśnie nigdzie 
nieważ tego sposobu rozwiązania nie nie jest łatwiej o nadużrcie. jak przy 
znali. Nic nie pomogło, zdolni i pilni maturze, że nicponie i próżni:1ki llajcz~
uczniowie nie wstali dopuszczeni do ma ściej się prześlizgują, a padają pracov:i-
tury. ci i wartościowi. 
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Od operacji do ·rekordu. 
Sportowcy i odmładzanie metodą Woronowa. 

W tych dniach pewien dziennikarz 
sportowy paryski zwrócił się do słyn
nego badacza metod odmładzania ludz
kich organizmóW, doktora Woronowa, z 
zapytaniem, jaki jest wpływ stosowarua 
jego metody na zdolnośoi atletyczne o
sobnika. poddanego operacji. 

Dr. Woronow przyznał, że nie spoty
kając się dotychczas w swej praktyce 
ze sportowcami, nie może przytoczyć 
żadnych konkretnych faktów, jednakże 
wszystkie dane przemawiają za tern, że 
będący u schyłku swej karjery mistrz 
pewnej gałęzi sportu, po zabiegu chirur
gicznym systemem dr. Woronowa, wró
oi do pełnego rozkwitu swych sił i ener
gji, - a co zatem idzie - będzie mógł 
w dals'zym ciągu zadziwiać świat swy
mi rekordami. 

- A czy pan doktór myśli - spytał 
ciekawy dziennikarz - że przeciętny 
sportowiec, nie starzejący się, lecz mło
dy, może zwiększyć swą wydajność 
sportową drogą zabiegu operacyjnego? 

Dr. Woronow przytaknął i w dal
szej rozmowie zaznaczył, że zgadza się 
bezpłatnie dokonać operacji odmładza
jącej na jakim starym mistrzu, który w 
ten sposób odzysl{a wszystkie swe da
wne walory sportowe. 

1i"...oe60 ......... j;~~ 

Nie mówcie nikomu. że nie widz;ieli
ście najwspania!szego dzieła filmowego 

p. t. 

"Ostatni Pocisk" 
najblitszej R !:DUIY" 
prem·ery " C. • 

1 ••• ese.ca •• &.Ge •• G.&e~.G.06~ 
, .. eo •• eeee.~eoo0.G.~$~"~8~a 

powerzchni 251) mełr. kw~dr. na rar
ter;e w cen1rum miasta (PIOIJ kowska) 

do wynajęcia. 
od l-go !;nca lub póinłei. Włado
m JŚć P'otrkowska 67 u zarządzającego 

domem. 



. - Oglądałam wczoraj piękną suknię. Kup mi ją! 
- Ani mowy! Co tydzień trudno kupować ... 
- O. ja nieszczęśliwa! Zobaczysz, że umrę ze zgryzoty ... ale wtedy mój 
pogrzeb będzie clę kosztował więcej niż suknia. 
- Masz rację. Tylko, że ·to jest wydatek. którego nie roM się co tydzień. 

"Przl2d r12woluc!q mleszkalam w paJacuł gdziB 
lls~uglwa'o mI kiJkudzU2SUlC;U !okalÓVli Szampana 

pdam na śnladanla"-
-----:01--

"Księżniczka" Ul ~GródnlJ ilrand~Hołe!11 
przeklęła .jednego gosc!a, poczem odtransportowano 

ją do właściwego zakładu. 
Łódź, 24 czerwca. 

Wczoraj w godzinach popoludgio
wych zja\vila się nagle w ogródku, znaj 
duj:.tcym się pIZy Grand-Hotelu, Jakaś 
starsza !liewiasta która w natarczY'NY 
spos6b domagać się poczęła od obc\;
nycn, by udzieJili jej wsparcia. Pod\;ho 
dziła do stolików, zajętych przez gości 
i prosząt~ o jałmużnę, wynurzała się 
przed nimi. 

Jestem rosyjską księżniczką. Przed 

rewolucją mieszkałam w pałacu, gdzie 
usługiwało mi kilkudziesięciu lokajów. 
Opływalam- -w dobrobycie ... Szampana 
piłam na śniadanie. A teraz zjechałam na 
psy, jestem bezdomna, opuszczona przez 
wszystkich... Litościwi ludzie, ratujCie 
podupadłą księżniczkę l 

Przemowa ta wzruszyła gości. Gdy 
któryś z sceptyczniej usposobionych 
mężczyzn nie chciał jej pomóc, niewia· 
sta oburzyła się i zawołała doń: 

Gdy . kobieta zaprzysięgnie · zemstę 
nale~iy się jej · strzec nawet na kurytarzu 

sądowym. 

- W żyłach moich płynie błękitna 
krew! Ród mój jest jednym z najstf!"~ 
szych w świecie! Bądt pan przeklęty I 
Hańba! Pamiętaj pan, że księżniczka 
dwa razy nikogo prosIć nie będzie I 

Gdy "księżnlc.zka" poczęta się zacho 
wywać coraz głośniej, kilku kelneró--w: 
wyprowadziło ją z ogrÓdka i oddalo w 
ręce policji. 

Jak się okazalo byla to niejaka Jani .. 
na Błąk umysłowo chora. Przesłano ją 
do zakładu w "Kocbanówce". 

--:0:--

Dzi·ecko, które nie było jego dzieckiem i kwas solny, Hi1łIO~ ł.. OdZI-2 nL le I 
który nie był kwasem. I , II u n 

'13 stycznia odbyWała się w sądzie Dziedzic zasłonił sob!e głowę pal- g61e przyznaĆ do meto. Jutro premjera w parku 
okręgowym rozprawa Sądowa p. Micha tern, wskutek czego i tym razem uni- Byłam w tym czasie służącą i wy- StaszłC8a 
liny Nowakowskiej contra Pankracemu knął jej zemsty. dostatam od mej chlebQ..dawczynl kwas lJtifrd o(ftj.:A..t_ &I" rwenii ..- _...-..... 
Dziedzicowi o przyznanie alimentów dla Zajścia w gmachu si\du, wobec licz- solny. ChcIałam się otruć, lecz gdy nie vw:.l1; ....... J;i~a: -,.,v--
iej nieś!ubne.go dzie~ka... I nych świadków, zwr6ciły uwagę wot- chcieli przyja.ć dziecka d'O żl'obka, mu- dartej oddawna. aktualnej r.ewJ lokalnej 

Pomewaz p. DZIedzIc me przyzna:' nych sądowych. . siałam zrezygnować z tego zamiaru. Po W 3-ch częściach pióra: tód!z1deJ spćl',ki 
iż to jest jeg,o dziecko, Nowakowska Na miejscu wypadku znalazła się rów stanowiłam wówczas się zemścić na literackiej p;p.: Starsk1~ I BolskfegO ~ 
podczas rozprawy odgrażała się, iż ży- nież policja, która zajęla się Nowakow- Dz.i'edzicu i oblać I?:O kwasem solnym. muzyką znanych jazzbandzl1St6w Peter-
wy z sądu nie wyidzie. ską. Swi'adek Dziedzic twIerdzi, iż nIe 

O_d v po zakończeniu sprawy p. Dzie- W dniu wczorajszym Nowakowska mial z Nowakowską b)lższych srosun- sburskiego I Gołda p. f· \,- "HALLO, Lo.. 
dzic wyszedł na kurytarz, podszedł dOI] znalazła się na ławie oskarż'onych sądu kÓw i uważa całe jej oskarżenie za ml- DZIANKI". I· I ' I 

ja~iś nieznajomy. który mu szepnął z okręgowel?:O, który sprawę tę rozważał styfikac:fę. _ iW d6wneJ roU Kobiecej wystąp( g'()oI 
cicha: pod przewodnictwem sędzLego Hertz- Biegły sąd·owY. który bail8.'1 p'lyn, ŚcInnle p. Wanda ~aknbłtiska, kt6ra.w. 

- Miej się pan na ba1cznośoil Nowa- berga wasyśde sędziÓw Kozłowskiego twierdzi. iż n'ie byt to kwas solny I płyn zeszłorocznym sezonie występowala 'Wi 
Kowska pral?:nie się zemścić! i Moczulskiego. ten nle m6gł WYNąd7Jfć żadnej szkody 

W tej chwili Nowakowska zbliżyła Oskarżona zjawia sIę na rOZJPI'awę DziedzlcowU.. teatrze miejskim, ostafn?o utś grata z PO 
się do niego i z malej buteleczk: wylała z dz,ieckiem na ręku. Prokura.tor SkablczewskJ. wobec o- w.odzenlem na scenie warszawskiego te. 
nań jakiś płyn. Przyznaje się do winy. świadczenia b'i'egłego zrzekł się oskar- atru "Qut Pro 'Qud'. W innych rolacli 

Dzięki temu jednak, it Dziedzic w .- Nie chsiał. mi da~ na 1!-trz~manie żenla. . pp.: Hah Lapł:6ska, K. Szubert, Je .M:ro 

oor&3; D~f~d~~. P:r~j~~la;ięśc~~?:~zką, ~:,.~2;.::~:::..!:~ e~:=~=~1 zfńs~a11!.~"~lt ..... , ~ S.~ 
przed ścigającą go Nowakowską. skie- ,...... YJ<q ""'. ""6 

rował się ku wyjściu niewiasta ta po- p b·" b" ~" wYbornych. efek.townych "szlagier6w.-' 
:,wn.:.= oblać :,!:,;;.nern;".." OZ. a WiaCie nas O ron\;y ·1=~:.ln~=~~:~ 

twierdzą pracownicy umysłowi ność. · . .: . ' .'.ł ." (.<';,: 

l~·letni re[J~YWiita 
po Opuszczeniu zakładu 

t"oora'wczego w Studzieńcu 
znów zabrał Slą ' do 

ełodzlalSklGgo rzemIosła. 
Ł6dź, 24 czerwca. 

Gdy woźmca firmy "Bulle I S-ka", 
Leon Woskowski, przed domem przy ul. 
Cegielnianej 28, ładował na wóz paczki 
z przędzą, zbLiżyli się doń dwaj mężczy
źni. - J eden z nich wdał się z woźnicą 
w rozm{)wę, drugi zaś pochwycił szyb
\re pac'zkę z przędzą i począł uciekać. 

P. Woskowski puścił się w pogoń za 
dwoma amatorami cudzej wlasności, 
le$z ci biegli tak szybko, dż nie mógl ich 
dogonić. 

Nazajutrz spotkał ich na ul:icy i przy 
f)omocy posterunkowego przytrzymał 
ich. - Jak się okazalo, jednym z nich 
był 16-letni Jankiel Rozenberg. 

Chłopiec ten trzykrotIllie karany za 
kradzieżel przebywa! w domu wycho
wawczym w Studzieńcu, lecz po opusz
czeniu zakładu, nie zajął się uczciwą 
pracą. 

Drugim byZ Moszek Frajlich, znany 
również policji. 

ROWY SZEF I tUlWI 
POMOCłłlCY 

Jak się .. .Express" dowiaduje w skła
dzie osobowym inspektor-atu szkolnego 
na m. Łódź poczyni'one będą daleko idą 
ce zmiany. 

Obejmą one zarówno stanowisko il1-
:t~{ektora naczelnego jak i jego zastęp

'IW~ 

I żądaią desygnowania posła Kronlga do z-arządu F. B. 

W dniu dzisIejszym udaje się "do War ciwko nieuw~lędnlenl.u k.atrdydatury 
szawy delegacja międzyzwiązkowej ko-I posła Kron'irga na stanowUsku przedsta
misj,i pracowniczej, która interweniować wlCiiela pracowników umysł'owYch w 
będzie w misterstwie pracy i opreki spo zarządzie fundU'Szu bezrobocia i zażąda 
lecznej w sprawie wyptat zapomóg- do- przyznania posłowi Kroni'gow~ mandatu 
raźnych i ustawowych dla pracowni- w zarz(l,;dzle F. B. jako drugdemu przed.. 
ków umysłowych. staw'idelowi pracownik6w umY$lo-

Delegacja zloży również protest prze wych. 
--:0:--

Kasa mmawl3J'If ~je 1)fletJ'r_ 
pierwsze (iwa prze(fstawle~ 

D. D. K.-bódź 
zostanie zlikwidowane. 
iJal( sIę ":Express" 'dowłalduJe 1f1iwJ.. 

dacja D. O. K. Łód.t została definity:w,.. 
nie przesadzona. 

Rad;e partyjna II. 80 P. P. ZREZYGnOWALI z łłl,ESIIUSZ- w~~!~~cię tę PPLeprowadziD. 0.1(, 

obradowat będ;:ie w Łodzi nad I HYC H ŻIlDBłł UJ mundurze I z karabinem 
sp~awą przyszł!,ch Wyborów. i cbc~ pÓJ'ść na kompromis d .• - k . ".. .., . . spę zą mieSIące via a ... 

Jak Silę .. .Express dOWIadUJe w sobo- Jak się dowiadujemy związek szpi- • 
tę i w nJedzi'elę obradować będzie w Ło tali prywatnych postanowił częściowo cYlne, 
dz! rada partyjna Niemieckiej SocjaH- zrezygnować ze swych wygórowanych nauczyciele szkół powszechnych. 
stycznej Partii Pracy żądań podwyżki opIat za leczenie i pójść 'J ak się ".Express' dowiadUje nauczy 

. w tej sprawie na kompromis. ciele szkól powszechnych - rezerwi-
Na porządku dziennym obrad znaj- W związku z tern zostanie w najbliż śal r. 1901 - 1904 zostaną w r. b. po-

duje si,ę między innemi sprawa stosun- szych dniach zwołana wspólna konferen wolani, 'Podobnie jak VI roku poprzed
ku tej partii do ewentualnego bloku wy- cja związku szpitali prywatnych oraz ka nim na ośmiotygodniowe ćwJczenia wa
borczego partii s{)cjali'stycznych. sy chorych, na której to konferencji spra kacY'jne. Cwiclzenia te ro.woczynają si~ 

PRZECIWKO PROTEKCJO
łłlZPlOWI 

występowała ostro delegacja 
wydziału budownEdwa. 

wa ta zostanie ostatecznie załatwiona. w początkach l'I'Pca. 

Rak chciał cofnąć 
ale policja przeszkodziła mu w tym zamiarze. 

. . 
Wczoraj \vieczo,rem odbylo się po- Lódi, 24 czerwca. Po klilkominutoweJ pogoni pochwy-
.. .. .' . . Policja częstochowska otrzymała cono go jednak i odstawion{) do mlejsco-

SIedzenIe delegaCJl wydzlalu budowm- wczoraj poufne dnformacje, iż niejaki we go urzędu śledc~ego. 
ctwa. P iotr Rak, z Łodzi, ma przyjechać pocią . Przy rewizji osobistej znaleziono prz)' 

Na posiedzeniu tern omawiano cały l gicm do miasta tego, ob!ado\-vany prze-I Raku kilkanaście brylantowych 'koW, 
szere~ bolączek tego działu gospodarki mycCi.nymi z zagraniCY towaramr. pierścionków ora'z kolczyków, og6l:nej 
miejskiej. Po otrzymaniu tycl~ :viadomości,. Ob-lwartOśCi lilllkuset tysd.ęCY zlotyc~, p:ze-

. . staWiono dworzec polICją w oczek1lwa- mycanych przez gramcę polsko""1llerruec-
WystęPOW~l1o. ostro prz.cclwko za- niu na przyjazd przemytnika. Gdy po- ką. - W spTawli~ tej t9CZy .się energlcz-

sadom protekcJonIzmu, panuJąc "" " prlYcia,g zatrzymał sie na s~acj.i Rak, widząr: ne dochodzenie. , .. _ ,.'. , 
orzy nawanriu robót. '1licjantów, r7 .ie do ucieczki. 
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Kalendarzyk. 
~ -, Dzi~: Nar. Chr. Jana Chrz. I CZERWIEC: Jutro: Doro~ : ~ Prospera 

12 Wschód słońca (. g 3.17 
Zachód o g. 8.54 
Wsch. księtyca o g. 2.13 

" Zachód o g, 17.3'2 
CZWAIUEK Długośt dnia g. 11. sO 

--_aiillEr PrzYbyło dnia 8.48 

- - Słyszałem, Ze prowadził pan dlugli 
lJr?ces z bratem o kamienicę po ojcu. _ 
WIęC kto ma teraz tę kamienicę? 

- Mój adwokat. 
GO ... 8 ..... 0 .. ··~.08 .... 

FELJETON. 

Poradnik dla samouków. 
(Traktat poJednawczy). 

"Nastali czasy", że człowiek wiedzą niczego 
tlte dokona, lub w nall0pszym razie niewiele. _ 
Z drugiej jednak strony - wiedza, to potęgi 
klucz. Należy zatem oba te powiedzenia ze sobą 
sprząc. a w rezultacie dojdziemy do wniosku, 
te uczyć się trzeba, byle tylko nIe zadużo. 

Do tego celu nadaje sIę najlepIeJ mój podręcz 
nik, którego nie mam zamiaru w najbllższY!ll 
czasIe wydać' 

Pretendenci na Drzyszlych posłów, radnyeh, 
bezradnych, wYbzych I naJwyższycb urzędnI
ków I t. P" znajdą w nIm nledocenłony materiał, 
który pobieżnie ale nawskro§ rzeczowo traktu
le wszystkich bez różnicy stanu, wlęku, pocho
\lzenIa. wysokości pOdatków l t. d. 

Oto wyjątki z nowego dzieła, które oby sIę 
doczekało l00-ego wydania. 

Z JĘZYKA OJCZYSTEGO: - tn:eba wie
dzieć, te protekcfa nie plue Ilę przez I. choćbyg 
by' protegowany przez samego ale wIem kogo. 
r każdym razie, Jest to wyraz bardzo często 
Jotykany 'IV użyciu. OśwIatę można szen:yć, 
b nIe, w każdym razIe ,vledzleć trzeba, że mi
!strem oświaty nIe Jest Jut Stanisław Grabski. 
jety al. maj, ale wspólnego III podobnym wy
tzem. n.Iecanym przez doktorów, tembardzleJ, 
o przy dJetac:h sIę tyje, a przy dJecle chudnie. 

Z MATEMATYKI: - Jaknajwiększej wprawy 
rzeba naby4 w operowanIu zeramI. Przeważ
d. lit to wysoko postawione figuJ')', III którellll 
de nalety zadzierać. 

Z pometrJl coś nłecoś wiedzieć trzeba o blęd 
Ilem kole, w kt6reua sł, obracamy. Z arvtmetyld 

_, handlowej - deficyt praktyczny przestudJować 
'Dołu w JedneJ z IlIstytucJI padstwow:vcb. 

Z OEOa~APJI: - Mołne zaponmleć o grani 
cach przyzwoitości towarzyskiej. ale drogi par
tyjnictwa musz. wszystkim być dobrze znane. 

NIe należy zapominać o tem, że Lódi - na 
przykład - nie leży gdzIeś w środkowej Afryce, 
ale Jest Jednem z miast Europy Środkowej. 

Do eksportu nadale sIę najlepiej krafowe by
dło I nIerogacizna, kt6reJ mamy aż nadto. Impor
tować moglibyśmy, ale nIe mamy za co". 

Z PIZYKI: - dokładnie óbeznać sIę należy z 
Dowszechnetn prawem cIążenIa I olw:lątanla po
datkamI, Jak równIeż wszystko uważać należy 
ta względne w myśl teorii EInsteina. 

Z RYSUNKOW: - ObmalowanIe konkuren
ta I wogóle osoby niewygOdnej tak, żeby go ro
dzona prababka nIe poznała. Barwa najczęścieJ 
używana: czarna. 

Z GIMNASTYKI: - Jeidzlć na klm się da, 
ćwIczyć w gruboskórności I stawać na glowle 
póki się swój wniosek przeprowadzi. 

Podręcznik mój winien się znaleić pod każdą 
~trzechą. 

Łódź, 24 czerwca. 
P. Stefan Łuba, wfaściciel ogródka 

przy uL Gdańskiej 96, spostrzegl, iż od 
dłuzszego czasu, ktoś kradnie mu syste
matycznie róże. 

P. Łuba, pragnąc przyłapać na gorą
cym. uczynku amatora kwiatów, p'osta
nowIł nocy ubiegłej ukryć s'ię w ogród
ku. - Po pewnym czasie ukazał sdę tam 
pewien jegomość, który począł zrywać 
róże. Właściciel ogródka przytrzyma! 
go j oddal w ręce policji. 

"ta~ów~i" li otwieranie ~ramy ~I iUl Jfleiytkiew. 
Związki dozorców powinny dążyć do zniesienia tego 

zwyczaju, który godzi w honor ich pracy. 
Albo lokatorzy płacą ryczałt miesięczny, albo każdy lokator 

ma własny klucz. 
Łódź, 24 czerwca. 

Wszędzie zagranicą, w całej kultu
ralnej .Europ.ie obowiązki dozorcy ogra
niczaja, się do czyszczenia i pilnowania 
kamienicy, a nie do otwierania bramy 
spóźnionym lokatorom. 

U nas jednak, jak wiele innych rze
czy, i w tej dziedzinie jest inaczej. 

Od godziny U-ej wieczorem do 7-ej 
rano bramy domów w calem mieście są 
zamk,I1lięte. 

Lokator, która wraca po ll-ej do do
mu musi dzwonić, lub kolatać do bramy, 
często bardzo długo. 

Zaden pośpiech i zniec'ierpliwienie 
nic tu nie pomogą. 

Po kilku minutach, albo czasem po 
kwadransde wystawania przed bramą 
własnego domu, wstaje, zbudzony ze 
snu pan dozorca. 

W bleliźmie człapie z kluczem w rę
ku, ledwie patrząc zaspanemi oczami. 

Zgrzyt klucza w zamku - [ drzwi się 
otwierają. 

Za to nocne obudzenie "cerbera" lo
kator musi mu wynagrodzlić. 

Związek dozorców samorzutnie po
stanowrl pobierać "oplatę" za otworze
nie bramy w wysokości - 30 groszy. 

NaturaInie, nikogo nie obowiązuje de 

cyzja związku dozorców, bo wynagro
dzenie za fatygę jest zupelI1lie dobrowol
ne i łaskawe. 

Każdy lokator, wyciągający ze snu 
stróża czuje się jednak w obowiązku 
wsunąć mu do ręki najmniej 20 groszy. 

Na tern tle często powstają scysje i 
awantury, bo stróż domaga s,ię uchwa
lonej przez jego związek sumy - 30 gr. 

Ordynarne przekleństwa towarzyszą 
zazwyczaj takim "rozmowom", a nieraz 
znajdują epilog w komisarjacie policjL 

Biada zaś temu lokatorowi, który 
przyjdzie po zamknięciu bramy ndezą.

opatrzony w drobną monetę! 
Stróż zmierzy go lekceważącym spoj 

rzeniem i mruczeniem i nieraz zażąda 
"zapIaty" z góry, me chcąc przepusz
czać "na gapę". 

I na to nikt nie znajduje rady i nie 
przyczynia się do naprawy tych przesta
rzałych stosunków. 

A tymczasem, już w Poznaniu jest 
inaczej. 

Tam każdy lokator ma własny klucz 
od bramy. 

Prócz tego po kaMej ulicy krąży 
przez całą noc specjalny miejski dozor
ca z latarką i pękiem kluczy odpo\Vlied
nich do każdej bramy. 

Tajamnicza podróż chińskiego gBnaralil. 
l I 

ChrześclJjańskJ generał chiński TEN- YOU-HSIANO, po odniesionej porał
ce, opuścił Chiny i odbywa incognHo tajemnJiczą podróż po Europie. Na ilu
straci.i widzimy po CYWilnemu wsiadającego na dworcu w Berlinie do ex-

__ __ .. _ pressu paryskiego. 
4WMQMM4W~~~~~~!!!!!!!~~~~~!:~~!!~!!!!!!!!!& 

Furjat na dachu. 

W razie zgubienia klucza przez loka· 
tora otwiera mu bramę. 

Czy nie możnaby i u nas zaprowa~ 
dzić porządków na wzór zachodnio-euro 
pejski? 

Czy zawsze będZliemy tkwić w po. 
nurych stosunkach przedwojennych? 

Procedura, przyjęta u nas, jest przy' 
kra zarówno dla lokatora, który czuje 
się skrępowany, jak i dla dozorcy, który 
nie ma spokojnej nocy. 

A pr6cz tego napiwek wsuwany "w 
łapę" jest poniżający dla robotnika, ja
kim jest stróż domowy. 

Dzisiaj wszystkie związki robotnicze 
starają sU'ę znieść wszelkie wynagrodze
nia z laski i ~astąpić je procentami. 

Tak postąpili kelnerzy, fryzjerzy i 
pracowpicy hotelowi. 

Dlaczego dozorcy nie pragną popra~ 
wy moralnej swego losu? 

Przecież "łapówka" zaotwaroie bra
my jest poniżająca, bowiem nie stanowi 
zapłaty. 

Związek dozorców muSli jaknaszyb .. 
mej dążyć do zmiany tego przykrego o
byczaju i do zastąpienia go oplatą stalą, 
niezależną od nocnego budzenia. 

Jest to tak samo poniżające, jak ł 

"powinszowania" noworoczne, ~a które 
łaskawy lokator daje na lcteHszek wódki. 

Dr. Benesz 
czeski minister spraw zagranIcznycht 

jeden z najbardziej zdolnych spółczes
nych dyplomatów, czując Siię zagrażo' 
nym na swojem stanowisku, złożył man
dat poselsld i wystąpił z partji narodo-

wYch socjal~stów. 

w przystępie białej gorączki burzy dom i bombarduj e !!-!!!!!!·!!!·~!!Ii!!.I!!!_!!Q !!!!!_!!H!!M!!_!!!N!! __ !f 
spokojnych mieszkańców. 

Strat ogniowa przy pomocy pomp motorowych i mechanicznej 
drabiny zapobiegła dalszym szaleństwom. 

Warszawa,23 czerwca. furjat sarn zeszedł z dachu, wyrwawszy 

Perfumy 
są powodem obostrzeń 

przy rewizjach celnych. Wczoraj około godz. 9 wieczorem lo po drodze z fu~rynami drzwi, prowadzą 
kator domu przy ul. Dziki,ej 73, Si'ani- ce na strych i niosąc je przed sobą ni- Jak dowiaduje się "Express" w naj-
staw Kordowski nałogowy alkoholik, by tarczę, za. cząl schodZl·ć z 3-go p,iętra. bl:' 
d l l . . lllzszym czasie mają być wydane ob-

osta ata m JUrjj. WpaJ? na klatk~ sC'i10 Tu podbIegli do niego nagle s'tlraża-
dową oficyny, gdzie połamał meble jed- cy, którzy ostrzone przepisy o rewizji celnej na sta 
nej z lokatorek. cjach pogran.icwych. Przepisy te są w 

Usunąwszy przeszkode. z meblI' fur- obezwładniwszy furlała . kk' 
. t t . b" zwliązali ?:o sznurami. Wówczas Kor- ZWJI8,Z u z wy rYCiem, .iż ~iele artyku-
Ja w przys ęple Ia1ej gorą~zki wszedł dowski dostał ataku PIT'II'leptycznerYo, wo łów lu. ksusowych. dostaje SIlę bez cła do 
po drabinqe przez otwór na dach tcgoz v~ F. P l k ó 
domu, gdzie zaczął prowadzić dalej cIzie be'c czego natychmiast go rozwiązano. o s l, szczeg lme zaś perfum. 
lo zniszczenia :rozbier:ać komin, wyry- Gdy atak minął furjat zachowujący się I 
wają ceglę po cegle i rzucając je na po- i~ż spokojn.ie, pod es'kortą kilku policjan-
dwórze. lub celując w okna wystrasz/)- tow przewiezIOny zastal do 5 komisarja Gdan' sk 
nych lokatorów, zrywał też lawy kom i- tu, gdzie pozostał aż do zupełnego doj-
niarskie, rzucając lliemi. . ścia do przytomności. eksportu,' e do Łodzi .•• 

Zaalarmowana policja 5 komisarjatu Żona Kordowskie?:o z przestrachu 
nie chcąc używać broni, a Widząc, że dostała ataku nerwowe1W dolary. 
bez niej sama nie da rady, zawiadomila Przez caty czas zajścia przed domem Jak dowuaduje się "Express", w ostat 
I oddział straży oglliowej· :Vkrót~e ~yzY.l gromadzily si~ tłumy przechodniów, nich dniach na rynek tutejszy rzucane 
słano 1 "dwie motop~mpy. ..Wlsła I sprowadzono WięC • są w znacznych ilościach importowane 

'Jak się okazało, był to Jakub Filozof, 
zam1nzkały. przy Aleja,,11 KośQ!uszki 31. 

"Sm~;r oraz drabinę mechaniczna "Ma-j . konny oddział policjI, z Gdańska dolary. "'dżyly trądycje czar 
girus • I który tez utrzymywał porządek pod kle n.ej giełdy ,···----;"'cej kiedyś na Il.,j' 

Usłyszawszy jednak trąbkd straty j r,un,kiem komIsarza Biel"ina.okleito. tóM--Oda 



Rozmawiają z duchami 
wywołują zjawy i ze srebra robią złoto. 

Wszystko to odbywa się w małym domku NeuiHy. 
~a . pa!yskim przedmie~cit:l NeuiUy wi, t· j. w stronę mlnist. skarbu, dodal: 

zn~.1duJe SIę ładn~ d.om, Za~le1l10ny taj~-I. - Sporządzenie zlota ze srebra uwa 
mmczo drzewamI pIęknemi. UrządzenIe zać można dziś za fakt spełniony i 
~nętrza nie ledwie zbytkowne, oświetle stwierdzony, z czego wyciągnąć wolno 
n!e dy~kretn~, w półtonach. Odbywa .ia~ najdalei idące konsekwencje ... 
Się posIed~ell1e.. Obecni są wprost zachwyceni. Spra-

J?anowle są w nastroju poważnem, wozdawca zapewnia. że on również. 
t>an~e z~myślone. Rozmowa, żywa ale Potem przemawia p. M. Garcon, 0-
takze p<?lto~owa.. brońca proboszcza z głośnej w ostatnich 

To sledz~ba mlędzynaro~owego kon- czasach miejscowośCi Bombon, blisko 
gresu PSYC?lCZnegO, fundaCJI c~lonka sto Bordeaux, gdzie baby kijem wypędziły 
~arzysz~ll1a. P: Ii~nryk Durv~l1~. Prze- diabla z różnych opętańców. P. Gar
D1eg posIedzenIa. Jego nastrót l char~- con potępia zbytnią surowość iednego 
kt~r. a zarazem treść dyskuSłl tak Opl- z prokuratorów, mówi też o sprawkach 
sUJe obecny tam ,przez godzInę, p. G. szatana, którego dobrze ,i zbliska zna. 
London, w parysk)m Le J ournal z 13-go Będzie mial na ten temat wykład w sali 
b. m.;' stowarzyszenia uczonych .. ' 

Niebawem rozprawy ożywiają się i Z k ·t h' l (k l 
stają się głośniejsze. Słychać spór Spi- . n.a ornI y c l.ro. o~ nau a ~ ręce ~.-

t ' . . dzklej, dla odr6zll1ellla od chlrornann, 
ry YSCI ~e ~tr~nnlct.wa t;. z"'!. 'przekon~- która tylko wróży z rękO, p. Jerzy Mu
nych, z<lręczaJą,~e "1.dzlelI naoczme chery przepowiada . e' 
Zjawy, tworzące SIę w Ich przytomno- 'P t b ' z . f '. . 
ści, że rozmawiali z duchami. . - rZ~SZiY z av.:ca r.ar;cJl będzl~ 

Magnetyści, jak dr. Bienayme lub p. mla~ krótkIe paznogcle! a lIme glowy l 
Durville wyrażają wątpliwość, nazywa~ ŻYCia, na ręce lewej" bIegnąć będą. zIa

~t. V. 

O'enjusz i pieniądze. 
Dochody sławnych ludzi. 

łle zarablab znakomICI pisarza w dawnych czasach 
Wychodzący w Londynie miesięcz-I aubriand zarobU swemi książkami w clą 

nik p. t. "Apollo i Muzy" omawia po- gu 10 lat zgórą miljon franków, Wiktor 
wszechnie panujący w Europie brak za- Hugo, Goethe byli bogatymi ludźmi, na
interesowania dla literatury i sztulti. wet podrzędnd. poeci romantyczni zbie-

Publiczność demokratyczna unika: ra~i piękl!-e honorarja za swe utwory. 
książek, obrazów, rzeźb i ochotniej slu- LU~WI~ XI-y t !>-V, ~rólowie f!an~u~ 
cha muzyki jazzbandu, niż poważnych scy dZięki .sweJ hOJll?ŚClI. st~orzyh wlel-
dziel symfonicznych. ką epokę literatury l dZilękl. temu kultu-

. . . ra francuska rozszerzyła Silę po całym 
~r?tektorów Merat~ry l sztukI bra~, świecie, zyskując hegemonję. 

a ofICjalne nag:ody ~dZll~lane przez pan- Każdy wybitniejszy pisarz tego okre 
stwa zakrawają na IronJę. su otrzymywał pensję ze szkatuly kró-

Przed 100 laty publiczność i'ntereso- lewslciei. 
wala się znacznie więcej titera,turą niż I tak: Moliere i. Raclne pob:i'erali rocz 
obecnie. nie po 800 ludwików, CorneHle 2000, Per 

Byron otrzymał za "Childe Iiarolda" rault 2000, Chapelain 3000, Menage 2000 
4275 funtów szterlingów, za .. Don Jua- a inni pisarze lub malarze tych czasów 
na" 3050 funtów, za "Manfreda" 3150 otrzymywali od 600-1000 ludwików. 
funtów, Walter ScottoW11 przynosiła każ Demokracja przekreślIla wszystkie 
da powieść okolo 25.000 funtów, Chate- podQbne :wydatld. 

jąc to: ekstremizmem pQzaświatowym. czone. w stronę ~agorka .Marsa. 
Ale pięrwsi nie dają się przekonać, twier vy samym kącI.e operuJe lekarka .SU,g- na moście poczdamskim w Berlinie. 
dz~c. że tak bylo. że widzieli, slyszeli.·, ~e.rul~ca,. uczenmca słynnego Bezlet a, . " 

międzynarodo·wa. Jest nawet w. ks. Jedne.1 z kongreslstek wypędza z nie] ml- rozegrała SIę onegdaJ krwawa tragedja dą Lehrner. na wyclec1Jkę. 
W sali uderza różnorodno-ść istotnie ~uz 1ll.e~YJącego.. Kładąc rękę na. ~zole Na po~antsklm :noścde w Berlln~'e I kowY wyjechal z syva narzeczoną, pry. 

Aleksand.er rosyjski, który. jak zapew- grenę. n~bytą prz~z pacjen~kę z po:"o- któ~ej o~ian~ padlo dwoj~ młodych l?dzi, Kochankowd'e posprzeczal~ sofę ~ Koh .. 
niają, zawiadomi nazajutrz o nader waż- du zbyt~Iego wY~Ił.ku myślI, .chcąceJ o: I a klIk? przygodnych śwradków odmoslo l~r oświadczył dzliewczyntie. iż zry;wa z 
nym fakcie. Jest Lady Clerk. malżon- garnąć l zrozUI?lec WSZystkIe zagadkI povyaz!le .rany. . nIą znajomość. 
ka ambasadora W. Brytanji w C~echo- konsuesu psyc1ucznego. INeJaln franz Kohler, urzędnIk. ban- Rozgniewana Pl'yda ~rciągnęla z za 
stowacH. Przyszyta wprost z Pragi, ale Lii'Mliiiili'liiMlIU""@!1"'wMUłliIliiWJf.SlWfi1łJIiił&1ł ę'NIiRMM .. iiMWW8/*&:\MAł&iI.MA SIW nadrza flaszeczkę z żrącym kwasem .i 
w ~cisłenj inco~nito. wYlała gO na twarz narzeczonego. 

Zalicza się do stronnictwa magnefy- U. k b ' • Scenę tę ujrzało kUlm przechodn16w 
stów, którą to naukę studiowała pilnie, CIeCZ a samo OJCy. . IskoC%ylo na pomoc oparwnemu. 
tazeil1 z prezydentem Massarykiern. ••• Lecz vann.a Lehrner nie pozwolila go 

Słuchają też pilnie wywodów nowo- Zd· ł 11 . ł· .. k ł d opatrzyć, mierząc do przygodnych sa~ 
tzesnego alchemika, p. Jollivet-Castelot, Ją pę ę Z SZyJ, zerwa Się na nogI I WS oczy o mary tan z rewolweru. Hukną! strzał l 
który się trudzi specjalnie sztuką prze- biegnącego nflciągu. jeden z nich padł zraniony w udo. 
miany metal?w, zaręc~ając, że . 11"'" ~oną dz:l:ewczyn~ próbowano obez 

- W mej pracowUl ~dotałem zroob~ć I Warszawa, 22 czerwca. dząc, że samobójca me 'daje znaku ty_ wtacJm'ć. Posypaly SIę strzały; l p1ęciu 
l gram zło.ta z 22' ~ramow srebra, lakle Słońce zachodzito, gdy p. feliks JO-l cia, zawrócił na stację, by zawezwać przechodniÓW od.nłoslo rany . . 
do tego zuzylel!l' an, majster drogowy stacji Utrata pod pomocy. Na moście pozostała fryda z W!ł~-:, 

Tu, wskaZUjąc palcem ku Zach.odo- Warszawą wracał do domu. " Zaalarmowano felczera. Na miejsce cym sd.ę z bólu narzeczonym. Po ChWlh 
~~~ ~ W odległości kilkudziesięciu kroków tragedji pobiegł w te pędy policjant. po pochyliła się nad nim l -wpakowala mu 

ł t t k ' od zabudowalI stacyjnych usłyszal biegł też zawiadowca. Prowadził łeh kulę w czaszko. . " . mpor p a OW chrzęst łamanych gałęzi. W chwilę po- zdyszany kolejarz. . Po dokonaniu tego czynu. zbroomar-

f k . k· h d L d tem z przydrożnego kasztana zeskoczył Lecz gdy stanęli pod drzewem, ulko lm ~koco/ta do wody ł nim zdolano 
a Ty ans te o on ynu. jakiś mężczyzna, nie dotknął jednak sto go już nie było. Z gałęzi zwisał sznur. prZYjść JeJ z pomocą, utonęła. 

Statek angielsl<i Balmoral Castle parni zieini, lecz zawisl w powietrzu. drugi kawałek z węzlem znaleziono o-
przybył do portu w Southampton i przy- Był to wisielec. podal. •••••• II ••• e ••••• e"oe0etłH~fI·~~ 
wiózł z dżungli poludniowo-afrykań- Ochłonąwszy z przerażenia, kolejarz Cóż slę stalo z desperatem? 
ski ch 1500 różnobarwnych ptaków, war- dobył z kieszeni scyzoryk, wdrap al się Jak wynlka z zeznafI przygo(1nyeh Czytajcie 
t05ci około ćwierci miljona złotych. na drzewo i przeciął sznur. Cialo despe świadków uratowany od śmIercl męt-

Niektóre z tych ptaków przeznaczo- rata runęło na murawę. czyzna, poleżawszy kilka minut bez II ł B ~I·k" 
nych do ogrodu zoologicznego w Londy Nie znając przepisów dotyczących ruchu zerwał się nagle, poprawił czapkę Dl rOWaDił egu .} ~ 
nie należą do najrzadszych gatunków, pomocy w nag-łych wypadkach, p. Joan na głOWie i wskoczył do przejeżdta.A-
zupełnIe dotąd w Europie nieznanych. poprzestał:la rozluźnieniu pętli, a wi- cego pociągu. n "· • 
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JULJAI't STARSKI 

"Czarnej "w-illi" 
Powieśt sensacyjno-erotyczna z zyda Łodzi 

- Tylko jeden - powi'OOzJiał po ~ 
szeJ chwllt SemeL 

- A to świetnie! Nam }ooen pokÓj 
wystarczy, bo r tal{ nIe będ:1Jłemy s.va1t. 
Chcemy przeczCikaĆ tylko tę okropną 
ulewę, a że pragnIemy sobIe pogadać o 
różnych sprawach t poŚIPIewać ł poba
wić się, więc bardzo jesteśmy zadowo
leni, że nikogo w sąs'iedztwie n.i'e będ"zIe __________________________ .. my mieU- ' ; I ,. j.'l. 

GwarzyH sobie jeśzcze przez jakiś I ku na bok, niem ogąc w żaden SlPosób - Może pan b"yĆ z,U1>elnle spoKojny 
ezas, paląc papierosy, poczem ulożyli zasnąĆ. - zapewniał gospodarz. '- Mam 'dla go 
się do snu. Nagle do uszu ich doszedl warkot mo śd tylko jeden pokój ... 

Na dworze rozszalała się >tymczasem toru samOC'hodowego, który na.gle u- - A więc idziemy. 
potężna burza. dchl.· Na schodach rozległy si'ę 'Kroki kUku 

Silny wiatr wył grucho, targając nie - Ktoś tu zajechał autem rzekI Wil- osóK 
miłosiernie okiennicami. ly Brown, podnosząc się z łóżka. Delek'tyw odszeClt na palcach od 

Słychać bylo dokładnie, jak duże - Może to nasz szofer? - zapytał "drzwi i usiad'ł na krawędzie lóżka, w kt6 
krople deszczu padały na dach, który Karnicz. rym leżał RomaJn. 
majdowal si'ę tuż nad pu~apem. - Zaraz, zaraz - odparł detelk:tyw, - 'Jakieś niewyratne typy - s'zep-

wsluchując się w glosy dobiegające z do nął cicho. - A ten gospodarz - to tet 
Od czasu do czasu wpadalo do po

toju oślepiające światło błyskawicy po
'Jrzez szpary okieJlinic. 

Za każdym. uderzooLem grzmotu 
trzęsły się cienkie ściamki a z dołu ze 
szynku dochodził okrzyk trwogi chu
dej Emmy: 

- Herr Je! 
Starego Semela denerwowało widać 

to niespokojne zachowanie się dziew
czynyn, gdyż za każdym razem "'Volal 
tubalnym głosem: 

'- Cicho Emma! Ruhhd 
Dwaj przygodni loka1orowie tego 

uęcmosz:o hoteliku przewracaU sl'fJ z ber 

t gagatek. Poznał w.idocznie odrazu, że u. 
Móg1 odróżniĆ dwa glosy męskie i to są goście, którzy nie lubią towarzy-

dwa kobiece, oraz niski glos Semela. stwa· Musieli mu mocno kieszeni~ po
- Nie, to nie jest nasz szofer '- po- trząsnąć, skoro wymyślił bajeczkę, że 

wiedzial po chwiH. - Zdaje mi się, że to ma tylko jeden pokój. Liczy widocznie 
jacyś ludzie, którzy chcą tu przenoco- na to. że śpimy już sma'cznie i nikt się 
wać. Posłucham o czem gad"ają. naszej obe,cności nie 'ctowie. 

Wyskoczył z lóżka i podbieg;t do \V sąsiednim pokoju, oddzielonym Je 
drzwi. dynie przez cienką drewnianą ściankę 

- O, będzie u mnie państwu bardzo. rozległy się kroki wchodza,cycb gości. 
wygodnie - zachęcał gości stary szy:n '- Phi. a1e to ci dopiero pokój - 0-

karz. dezwał się jakiś !dos niewieści. 
- Wlaśnie nam głównie o wygodę - Nie marudź, Stefka - odrzekła 

chodzi - odrzeld Jakiś mężczyzna. '- druR'a niewiasta. - Wolę ta:ki pokój, 
Ile pokol pan tu ma? nIt jazdę pod, takim dl!.UC2~ 

- Zdefmujc1e, ptu%CZe, aueWlUSzkf, 
- rozległ się glos owego mętczyz.uy, 
który mnawtal słę z Semelem - 'boścte 
zmokłY ~k nteooskie s.tworzenia. Za
raz gospodarz przyniesie Illam lilderki, 
zakąseczlld ł wI;nffm, to stę nam przyjem 
nfeJ na (tllS'ZY zrobi. 

Zrobił s[ cmIch, bIeganIna, nawo1ywa 
nta. 

"- Stefka, złai m~ z kolan, bom zma" 
chaJl1Y 'jak wieloryb- 'denerwował się 
drugv mętczyzna" 

- Nie gaJaaj tak, WacKu, bo clę "dzi~ 
kocham t pożądam z catego serca. 

- GłupIa jesteś r gadasz, jakbyś mia 
la Już coś w głowie - burczał cIągle o· 
sobnik nazwany Wackiem. 

- Kwaśny dlziś jesteś jak cytryna, 
Wstrętny! 

- Nie denerwuj się Stefka '- rzekŁa 
druga niewi'asta. Znam Wacka dobrze: 
on zawsze Jest takt, gdy cZ'Uje wódkę 
w powietrzu. Po 'kNku kieliszl'kach bę

dz.le sIę Inaczej zachowYWal. 
- Racja, racja - zawtÓ'rowat'a rest 

ta towar,zystwa. 
Po kilku minutach rozległy się na 

schodach krok'i Semela, który swym 
gokDom zanosił owe zapowiadane sma
ko!V'1d. 

Powitano go owacyjnie. 
Tymczasem detektyw, który znaln! 

w ścIanie jakąś szparę, przylgnął Gf) 
niej o1dem i pilnie obserwował, (V) r'" 

działo w sąs!ednm pokoju' 
(D. Co nJ 
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E X P R 'e S ~ W H! C 7 O RN 'ł'. 

MOTTO: "Honor 

Wspaniały lO-akt. program 
czy 
miłoś4!? 

r ) 
Dramat z życia kobiety zamężnej, która wolała śmerć niż hańbfł. 

Tragedja kobiety, którą mąż brutal i egoista wypędził z domu! 
\III roli głównej: 

mistrzowska I 
i jej niezrównany partner 
Początek o godz. 4.30. Orkiestra symfoniczna. Sala wentylowana I chłodzona. 

~:!~ę~n:;~ II~łl· nn'fłłvn -~. [nh. Om ml-łnrl)- g~r~f~?Je!~~:~~a~i:!1~t~F!f~ Ulu ~ ~ i l, U uBij U~ w· domu. gdzie ciągle grał J8zzbandl Wlecz-
, . - nie tańczon·o • 

. W ~k:,~!w:!i~~a. ~;:'~i:~ COLLEEN MOORE ~.:::;;;:!~~ MILTon SILLS 
Orld"lra IYlDf, pO<l Ider, p. s, Baigelmana, NAD PROGRAM: 

TYGODNIK AKTUALtlOSCI N9 16 ~a!d~~:z:wi~t~~ I~ "DYZIO TĘSKrtl ZA Kr«ATĄ" :::h.e,oła ~.m w 2-c1a 

Ceny miejsc zniżone: Do godz. S-ej wiecz. od 80 gr. Od g. B-ej w. od 'I zl. 
Uili.m-IlJlIIl!~_" IlillllSAIIIilIllIll ____ .E.l1IiiliMIll,._i _______ &51_.1 __ +.'111 ..... &&;& .At·W·'****~i!j._!QIS~sąf4Mł'Wi!i5.W'ee·".w ... I: ee' HiSFtf5MPH 

"MĘC CA" Potętny 
drama 

Genjalna odtwórczyni .,. -T·m.HII Immap .... C!:!!!I'lmllrliM GRA w tym obrazie 
niezapomnianej roll .". ~ fl\\.1 .\fll ., GiilUil- i!I- rolę tyŁułow:ą. 

'z[zyłnm 'ltZyłÓYl -sztuki klnowej- Wy6 lł·OI· konnn \\\ "ad program: "ulwa wesela Abd'el .. Krima" 
~ li. SĄ w tym obrazJe ~ li. wesoła farsa w dwóch aktach. 

POczlltek o godzinie 6·eJ, ostało. punkt. o godz. 1().eJ wlecz. 

MI 

I •• wcow premJI Szes asta is a z o 
siódmego bezpłatnego konkursu "Expressu". 

34. Szyuulliska Irena, Bałucld Rynel[ 10 49. Fłcbna Władysław, Szkolna 34 ·70. RozentaJ TeodozJa, Ogrodowa 26-
25. Ryblcka Oenla, Główoa 28 50. Mały jan, Emilii 12 71. Knor Olga, Piotrkowska 255. 
26. fledler Otto ' Piotrkowska 128 lU. Kosińska Reńka. Kątna 54 72. Bednarek Regina, Borysza 16. 

, 52. Borta józefa, Brzezińska 86. 
27. Datklewlcz LocJau, Drewnowska 60 53. Nowacka Janina, Południowa 40 73. Jędrzejewski Antoni, Złota 5. 
28. Bednarek Franciszek, Szosa PabJa- 5~. Kabłertówna Anna, Składowa 21 74.. Szenwe1dowa Edwarda, Konstanty~ 

n1cka 33 _ 55. Wolmanowa Eugenia, Narutowicza nowska 20. 
29. Kwleclali Feliks, Oołębla' nr. 41 75. Bojańczyk Bogusław, Słowlatiska 1. 
30. Szesz .Edward, KIJowska 14 56. Sobolewskl Wacław, Piotrkowska 76. Mielczarek Helena, Ogrodowa 24. 

D k " nr. 290 
31. Zycbla Leokadja, rewnows a SQ 57. Cieśłak Wiktoria, Kilińsklego 115. 77. Zakrzewska Romcia, Sienkiewicza 
32;" Orabarczyk Szczepan, Lagiewnlcka 58. Starosta Wincenty, Niska 6. rir. 63. 

Dr. 23 59. Królikowski Henryk, Aleksandrow- 78. Mendelson Saluś, Zamenhofa 30. 
33. Szwanc Taaeasz, Gdańska 148 ska 47. 79. WoźnIak Zofia, Lutomierska 3. 
34. HeHerówn8 Irena, Nowoceldelnłana 60. Marksówna Anna, Gdańska 152. 80. Bauer Bertoid, Zakątna 60. 

Po 5 kilo mąki. 
1. Wlodarczyf( Józef, Krucza 38 
2. Kaufman Romuś 28 p. strz. kan • 
3. I(eUer EugenJusz, 28 Po strz. kan. 51 
4. Szymkiewlcz Halłnka, Plramowlcza 

nr. 10 
5. Grynblat Mysia, Gdańska 57 
6. Neuman Wanda, Karolewska 10 
7. Nogacka Maria, KJjowska 10 
8. Pi!wek ZdzisIa, W ólczańska 77,> 
9. Kosel Ernest, Petersburska 19 

10. Kowałewska MarSa, Karolewska 8 
nr'. , 61. Szułman Aniela, 6-g0 Sierpnia 28. 81. Ciszewska Helena, Sucha 5. 

Po 2 kilo mąki. 35. Kozielewska Laura, KUłtiskłego 71 62. Wienbrenner .Wilbelm, Przędzalnia- 82. Stejskał Tadeusz, Gdańska 11. -
H. Matuszewska 'Valentyna Tranguta 8 36. Sendalski Szczepan, Wawelska 28 na 85. 83. Witkowska Boł~sława, Radomska 11 
ł2. Citbura Jan, Rokicmska 42 37. Kukuła Mar)anna, Nowosikawska 25 63. Pawełek Teofłl.a, Cegielniana 86. 84. Kłys WoJclecb, Odyńca lS. 
13. Woźniak Wiktor, Brzezińska 82. 38. Kozak józef, Przędzalniana 53 64. Brożyńskl Kazimierz, Kopernika 34. 

39. WoJciecbowska Hannsia, MaryslJi.. 65. Traubówna Jadwino, Południowa 13 000000000000000000000, ' . 00000e00G' 
14. Macboń Janina, Rokicińska 112 80 

15. Kluk Eugenjusz, Stolarowska 2 ska 33 66. Rządkowskl Mateusz, Ruda PabJa-
16. Kędzierski Antoni, Fabryczna 22 40. Rysz Helena, l' Maja 36 nlcka, Oórna 45. 

Z i 9 41. Kalendarz Stanisława, Brzezińska 74 67. Fajricb Huno, Prusa 16. 17. Kopka GenFusia, aw szy .... 
ł 8. Piesłrzeniewicz Józef, Killńsklego 42. Pawłowski Władysław Częstochow 68. Swirko Antoni, Kopernika 4. 

nr. 134 ska 4 69. Klatkówna Leokadja, Nawrot 32. 
19. Lajzerowicz Henryk, Wscbodnia.( 43. Ziółkowski Lutek, Przejazd 34 ~ ałDl'N"'MW#Ii&&J!Zl!lJ&!IIiIlR.iiit ;a;;,M;;;g;ą;;;;az;;łiiJi&i!1UłiJlJDl'łi\IilII 
~o. Przybylski Franciszek, Napiórkow- 44. I(urpińskl Tadeusz, Obywatelska 41 ~ I Pk· ~amochód 6 osobo-

skiego 56 45. Samuelówna Maryla, Słowiańska 18 PIĘKNA CERA O!IU Ul~ Ił wy o~azyJnie do 
6 B ł B I ł K t t ' I Kl.lpno sprzedanfa. włado-21. Jaworska Maria, Dobra 11 4. oron cz o es aw, ons an ynow-. 'lęg ###fi'V == . ., i sprzedaż most od 5 do 7.eJ 

, k A U K ś i ki ska 30, Babianice l decyduje często o powodzeniu zdolnych Nowo- Cegielniania 
22. StarzYl1s i nato usz, ,0 c usz K 47. Barłosik jan, Andrzeja 38 kobiety. a le«lJlftYMś ~~~gol~t. A t' I MM. M 108, m. 23 
Z3. Szyli er Edward, Kowienska 18, a- 48. Rzeźnkzakówna Alfreda, Miedziana nlo wypróbowanym ro lem o ~en UW A Meble na raty 20-24 

l sm etycznym USfJlwa~~c,m ra- - • pojedyńcze' i , 
ro ew nr. 11 dyKalnie piegi, wągry, opaleniz- komplety gwaran . 111a ogrodow~J z~· 

tOO~.i\iMI,\jWi~~:MmlłmJll~~~ J11a~Jąoc~ramz Ucde~ęlikatJ1ieiącymjwybie łnka~~nto'w cje kilkoletnie Od. U ha,:",y~ O~nIe ben 
J świeianie. zamiany gals~\e, r~lnety, cl~o 

H ( l I n
r W Wia~zoJl1 r "naIE'r~DL i ~Ip~ . jest, b~ł I b~dzle ł ~t~;~~nita;f!~l~~~ c~~~:t~~~~nl:ttt~rli';~. , ~' I"U · UCllłtł .1A i~R i 'ł l~u Il [D .. l . r. ~,n I ~ftfiliij" ~~ynSDd~ed:::dam:; skiego, ' W~~lkj. W~f~i~a~le. 

l
i n r !VI Lu uhu gotówkę i na długo ... PJotrkowska 126 

\\' ypełni orkIestra pod dyr. ł' ~ .!bI. 9f ~ termIOowych spła- {lprzedam tanio ka- 552·-2, 

S IM ł 11.- Żądać wszĘdzie hch, zgłil szać się [11 napę, umywalkę, -t. lI'Ismys ows~mego. \' H Renre1.en'ant na Łodź, od godz. 9-11 ra- stoliki nocne, łótko przyjmę chlopca Jo 
~ . l' II K i"IOJMAI'f, Zielo~a 42. no wfir,Jl1ie Singer dywan, Piotrkow- mala rs!(ich lrobńt 

IJlUj lodL l-Pj W,,~. ' !Ns~~:~ę dn. 26 bm. Benefi: dvr. ~t. Hamnł o.WS~{ WBO.ll ~ h wR~e:e~~ Ł~~~~::r~y ska 145 m8~~2 .. 1~:~.ho dr ' €l' 



Siatkówka w Łodzi. Zawody spor owe 

J k I- t)' - - Ik- , O mistrzostwo .... OeK Łódź. a ma ł s a l SIę wIe. Im) a wielcy 
t I - - - '_. Kalendarzyk tcgorocznvcIJ zawodów Z<twody te są dostępne zarównQ dla sze S oczy I SIę na ostatnIe mIe1SCa? sportowych o mistrzostwo .Okr.ęgu Kor- regowych, jak i oficerów. Odbędą się 

O 
.- •• -, pu~nego nr. IV przedstawIa SIę nast~- w Warszawie dnia 1 sierpnia. 

emagogja, szowInizm l analfabetyzm po- pUJąco: , ~) Zawody ° mistrzostwo Korpusu 
· ł t żk ]) Zawody z,espołow pułkowych w w pIłkę nożną. Zawody te rozgrywane nl0S y sromu ną pora ę. marszu na 10 klm., ze strzelaniem na będą systemem olimpijskim w dwóch 

Jak już wczoraj "Express" donosU, 
enegdaj zakończono definitywnie roz
lrywki łódzkich szkół średnich w piłce 
Siatkowej. 

Wręczenie nagród uskutccznita, p. 

plomów, lecz patrjotycznych uczuć do 
spełnionej przez nich pracy, muszą z 
łódzkich szkół średnich zniknąć, aby nie 
zabagnić atmosfery i nie przeszkadzać 
w pracy Innym. 

Mamy nadzieję, że stanie się to nieba 
wem, natychmiaJSt, gdyż tyllko w ten spo 
sób, nasza młodzieIŻ szkolna odda się 
pracy nad sobą z ochotą i zapałem a nie 
z uprzedzeniem z góry czynioną przez 
ludzi nieuków i złej woli. 
Tabela mistrzostw klasy A. żeńskiej. 

1 Miejskie semm. nauczycieiLskie 179: 
36 punktów. 

200 mtr. Skład zespołu: 1 oficer i J 3 fazach. przyczem startują drużyny puł. 
szereg'Owych. KonkurenCja ta odbed'T.ic kowe. Fazy są następujące: a) roz
się w Częstochowie, dnia 15 lipca, dla grywki wstępne pomiędzy drużynami 
zwycięscy przeznaczona Jest nagroda pułków stacjonowanych na terenie po
wędrowna: statua bronzowa, którą \V szczególnych dywizji, b) rozgrywka () 
ub. roku zdobył 27 p. p. w Częstocho- stateczna w ŁodŹl pomiędzy zwyclę~ 
wie. skiemi drużynami 3 obwodów dywizyj-

2) Bieg szturmowy zespołów sztur- nych. Rozgrywki o mistrzostwo Kor
mowvch - odbę.dzie się w SkiernIewi- pusu w pIrkę nożną odbędą stę w Łodzi, 
cach, dnia 24 lipca. Zespól pułkowy zło dnia 7 i 8 sierpnia' 
żony jest z 4 szeregQwych. 7) Swięto sportowe O. K. IV. Roze. 

3) Pięciobój sportowo - wojskowy grane zostaną zawody lekkoatletyczne 
odbędzie s'ię w Ski'erniewicach 24 l 25 i w piłkę notną o mistrzostwo Korpusu. 
lipca. Do zawodów stają zespoły puł- Zawody te odbędą się na boisku W. Kc 
kowe złożone z 6 szeregowców, przy- S-.u, dnia 6. 7 t 8 sierpnia. 

Jarnecka i Loba, który wygłosił krótkie 
orzemówienie, podkreślając cel, jaki 
przyświecał rozgrywkom. A więc w 
pierwszej Iinji podkreślił p. Loba bezinte 
sowność dyr. Szkoły realnej zgromadze 
nia kupców p. Idźko\vskiego. Bowiem ce 
:em również ważnym tych rozgrywek 
było zebranie jaknajwiększego funduszu 
na budowę .. Stadjonu sportowego" dla 
młodzieży szkolnej, I gdy inni widzieli w 
rozgrywkach li tylko osobiste korzyści, 
p. dyr. Idźkowski oddaniem zupełnie dar 
mo swej sali gimnastycznej, przysłużył 
w wysokim stopniu, wszczętej przez go
dne ró\vnież uznanie z pośród naUCZYCiel 
stwa wychowania fizycznego jednostki 
Idei. 

2 Gimn. państw. im. 
172:94 punktów. 

czem program obejmuje: a) bie~ 100 8) Zawody strzeleckie. Ofioerskle 
mtr', b) 800 mtr., c) sk~k w dal, d) rzut zawody strzeleclcte odbędą alę w Piotr
granatem, e) walka na bagnety. kowie, dnia 2 i 3 slerprua. Zawody tt 

Sz<:zanieckiej 4) Pięci'obój nowoczesny oficerski odbędą sI~ o wędrowna nagrodę: statuę 
odbędzie się w Łodzi 30 czerwca j l bronzową. którą w roku ub. zdobyl 2S 

3 Gimn. p. Krygiera 138:94 punkt. 
4. Gimn. p. Prysewkz 71:107 punktów 

- !11 
5 Gimn. Niemieclkie 84:126 punktów. 
6 Gimn. tY'dowskie 81:150 punktów. 
7 Gimn. p. Rothert 28:146 punktów. 

Jeżeli już mowa o zasłużonych, tru- Klasy męskiej A. 

lipca. Startują wyłącznie oficerowie. p. P. w PiotrkowiJe. 
5) Zawody płyWackie: bieg' 30 mtr. 9) Zawody strzeleckie (!la lzerego-W-

w umundurowaniu, bleg 100 mtr. na pi er ców odbędą się 4 1 54ferpn1a w. PIIo1,L 
si ach, bleg 1000 mtr. stylem dowolnym. kow1e. 

---::0:--

nagroda miasta ludzi dla kolarzy. 
dno nam jest l1jilczeć o szkodnikach. Pi- 1 Gimn. im. ks. Skorupki 225:132 pun 
saliśmy O nich na tern miejscu niejedno- kiów. Magistrat powoB poczyna rozumief wartość sporta. 
krotnie. Dzisiaj więc pozostaje nam tyl- Gl p ł 
1m wspomnieć o owocach ich sportobur- 2 ·mn. im. J. i sud~kiego 188:148 Dzięki staraniom przedstawicieli Tow. nłU ogromnego max::zenłlt JCoIanfwl;. Jaf 
czej pracy, punktów. Zwolen. Sportu magistrat m. Łodzi w I i W'S'Zelklch In.nych wOfółe nłozl IPOI"< 

I tak gorzkie niezadowoienie pano- 3 Gimn. im. Kopernika 204:187 punk osobIe viceprezydenta p. WoJewód!z'kIe- tu dla naJszeruyc.h wantw lPOIec~ .. 
tów. go przychylił się do projektu TZS-u o stwa lód.zk1ero, przyohyU ato do prół~ 

(\lato wśród uczniów: Miejskiej szkoty 4 Sz.k. realna p Wiśniewskiego 221' ufundowanie nagrody honorowe1 m. to- kolarstwa nanego t WZOł'Om lanJcti 
handlowej, Gimnazjum p, Brauna i in- " '1 dzi dla zwydescy specjalnie lorganlzo- mlut ofiaruje navodę. 
nych z powodu zaj~cia tak szarego miej- 125 punk tow. wanego szosowego biegu kolarskiego. Nagroda honorowa maaistrat. m. t!Cl 
sca \V tabeli Zwłaszcza drużyna mi- 5 Szk. realna zga". kupców 23:143 pun Sprawa ta ostateczn1e nie została dz1 dla najleps.zero kolarza miejscowego 

któw. dotychczas załatwiona ze wzgfędu na bedzle dowodem. te magistrat varfU( 
strzowska Ila rok 1925, Miejska szkoła ., . to, że narrooda taka winn .. posIadać war ci la·t d I _t 1a rtu l 
handlowa o:wiadczyła niedwuznacznie, .6 MIeJskIe sem. naucz. 178:175 pun- tość pow .... yżej 300 zł. w~dlug odnośnego cze~o~~mdo't sz~~~rj~~ród.P~ 
że została formalnie oldamana przez ktow. . . paragrafu statutu Pol. Zw. Tow. Kol· azer-szyeh warstw Jl)ołeczeóstwa. 
swego nauczyciela wychowania fizycz- 7 ~leJska s2Jkoła han.d,lowa 78: 169 Niewątpliwie magistrat w zrozumlo-
nego. Okłamanie to polegało na tern, że I punkto~Y' " . ' :0:-: --
drużyna uie grając i tak mistrzem zosta 8 GU1lJn. meilllleckle 56:172 punkt. 11 
nic. gdyż większość uchwalita, że od- 9 Glmn. P: Brauna 27:219 punkt. 11. EXPRESS SPORTOWY. 
bywające si~ rozgrywki zostaną na ko- RozgrywkI w k1asa'Ch B odbywały Slę 
rzyść niegrających drużyn. POjęcie o system~m. odpa~ania i r~zegrane zOlSta- Wiedeński Hakoah 
sporcie wogóle, a wychowanie młodzie- Iy w plęctU serJach. Do finału dosz:ły: w . • d . t ' 

Protest Turystdw 
odrzucony! 

ży szkolnej w szczególności spadło wi- klasie żeńskiej, Miejski€ sem. na.ucz. i WYlfJZ za na OUl'nQQ 
docznie u niektórych panów wychowaw Gimn. im. Szczanieckiej. Pierwsza z nich l pfJWnU2 OdWlfJdZl Polską. Wy(lztal rter ł c1J'ICYP~ ~ 

_.J bł' t . Id . d. "rozPa·trywal na osta.n&em J)OSłeduolW 
ców bardzo nisko. :=0 y a m1S rzostwo w swe) aSIe ru- MIstrz Austrji "łiakoah nie zda.!yl protest Turystów w sprawie zawodó. 

Wykażą to zresztą najlepiej umiesz- ga zaś na drugim miejscu. jeszcze odetchnąć ze swej podrÓŻY za- z; Ł TSG. w dniu 30 ub. Dl. Jak wład~ 
czone później tabele mistrzowstwa, w Taki sam pa-zebieg miały rOLgrywki morskiej i już znów planuje nowe tour- Tury~ którzy w "wodach tych od-
których uJ 'rzymy drużyny, które na po- w klasie B~męskiej, w której drużyna nee, tym razem jednak na Łotwę. Po dro nieśli pora!kę l :3, domagali $fe uniewa(' 

S k l d k ł dze spodziewane jest rozegranie szere- nlenła meczu, wychodząc z zalożenia, te 
czątkU sezonu sportowego zaczęły się z. rea. zgroma zenia upców zosta a gu spotkań w Polsce. (e) sędz.1'a p. Piotrowski, prowadzący po-
dopiero tworzyć. jak naprz. Gimn, im. misfirzem, zaś jej imie11Jn1czka i najbliż- D kl'fok. b t I wyższe spotkanie, był strorm1czy, Wy .. 
l(opernika. Drużyna ta zajęła trzecie sza sąsiadka, p. Wiś'niewskiego, mimo ys wa I I aCJe za ru a • d:l!.el G. i D. ze względów zasadnł~ 
miejsce w tabeli spychając na sam dół wi€lkich preteIlJSji zmuszona była zado- ną grę. protest TurystówodrzucH. 
stare drużyny, które dzięki swym nau- wolić się c1rugiem mie;SICem. Wyd.7JIal gier l dyscypLIny ukaral 6-
.:zycielom, miast trenować i grać padły Jako pociechę dla organizatorów tygodniową dyskwalifikaCją graczy RTs 
ofiarą demagogji i nieuctwa. przyszłych r021grywek motemy podać, iż "Widzew", Pudlarza i Barczewskiego, 

To też nie od rzeczy będzie podkre- wezmą je w opiekę najw}"ŻlSze czynniki za brutalną grę i pogróżkli pod adresem 
k l Ł d k L .J~ l sędziego na zowodach Widzew-Union 

4ić, o czem zresztą wyraźnie się oświad sz o ne wozi, ws uteK. czego Ula mll! W dniu 3 b. m. Gracz UnJionu _ Durka 
czyI obecny przy wręczeniu nagród wi- kotentów nie będzie tam miejSICa. za niesportowe zachowanie sd'ę na bo-
zytator wychowania fizycznego p. Po- F. Romanek. isku, otrzymał ostrą naganę. 
lowski, że panowie nauczyciele nietylko m ..... 6 §in i iMi@# ·-t 
lJie posiadający polskich świadectw i dy 

UCiiH' '* - Łódzcy bokserzy 
Artyści--zarzad Ł.K.S. 
"' nlfJdzu21q spotkanlfJ 

zaproszeni do Gdańska na "Zoppoter Sportwoche". 

rewanżowe. 
D a n z i g e r S p o r t v e r e i n, 

czlonkowie którego tIasse, Mitzlaff, 
Kreft i Schultz znani są łódzkiej publi-

, W niedzielę dnia 27 b. m. o godz. 5 czności z ostatnich międzynarodowych 
lO pol. na boisku ŁKS-u odbędzie się zawodów bokserskich w Filharmonji, 
~iekawy mecz rewanżowy AJ'omiędzy nadesłał·o do Unionu pismo, w którym 
zespołem artystów a jedenastką zarzą- najserdeczniej zaprasza bokserów pol
du ŁKS-u. Jako przedmecz tych zawo- ski ch, ze specjalnym uwzgl-ędnieniem 
.iów odbędzie się gra w szczypiorniaka łódzkich na doroczne Zoppoter Sport
pomiędzy Ł TSG a Unionem oraz mecz woche. 
)iatkówki pomiędzy dwiema najlepsze- Na tegorocznym tygodniu sportowym 
mi drużynami gimn. Skorupki i gimn. w Zoppotach odbędą się spotkania we 
Kopernika. Całkowity dochód zawo- wszystkich gałęziach sportu. Spodzie
dów niedz.ielnych przeznaczony jest na wani są najznakomitsi sportowcy z ca
Jr,gloo,ic .letnie dla dzieci- '.Zych Niemiec. Pragnąc nawiazane llod-

czas pobytu w Łodzi serdeczne stosun
ki sportowe zacieśnić Gdańszczanie mile 
by widzieli zawodników łódzkich na 
tym ich wielkim święcie. Proszą wo
bec tego o najlepszych polskich przed
stawicieli w boksie, w wagach: kogu
ciej, półśredniej i ciężkiej. 

Jak się nasz współpracownik dowia
duje, Union ma zamiar wysłać Kona
rzewskiego i Stybbego, polecając jedno
cześnie w wagach koguciej i półśred
niej: Górnego z BokSingklubu z Kró
lewskiej tIuty j Wendego z Cestesu -
War sza w a.. (E) 

Drugi wyjazd Kostrzew .. 
ski ego zagranicę. 

Znakorolty biegacz ( plotkarz war
szaws.lciego AZS., były lekkoatleta Ł. K 
S-u, KO$trzewskd. wyjeżdża w dniu 29 
b. m. do Londynu. gdzie 2 l 3 IDpca star
tować będzie na międzynarodowycł 
mistrwstwach Anglji w stadjonle Stan
Jord Bridge. W dniu 4 lipca, Kostrzew
skJ weźmie uclzJał w międzynarodowych 
zawodach lekkoatletycznych w Bruk
seli. 

Sensacyjna klęska 
mistrza W ęgier w Hant) 

werze. 
Tegoroczna mistrzowska drużyna 

Węgier ponios!a w tIanowerze w spotka 
niu przeciwko Arminji sromotną klęsk~, 
wprost niewiarogodną 7 :0. Gospodarze 
górowali znacznie nad mistrzowską dru 
żyną W ~gier, o czem zresztą mówi salt" 
wynik spotkania. KI~ska ta wywołała w 
całym świecie sportowym lat.yg. UfdZU
mialą sytuację. (e) 
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.Jutro rozpoczyna "Express" 
• 

Dzi i bezp'aln 

PREMJOWY 
"Express" 

Ich 
przeznacza dla &\MO

ezytelnlk6"" 

1168 
skladai~cych slą: 

150 zwajcars ic " zeg r O 
(,ręcznych) 

3 ma z • 
I 

10 d ar' .e 
3000 kilo m i pszen ej. 

POD lAL 
50 premji po 1 zeg~rku szwajcarskim 

3 premJe po 1 maszynie do szycia 
10 premji po 1 dolarówce 

1 worek mąki pszennej (100 kilo) 
4 premje 'po 50 kilo mąki 

·10 premji po 20 kilo mąki 
20 premJi po 10 kilo mąki 

. 20 premji po 5 kilo mąki 
100 premji po 3 kilo mąki 
950 premji po 2 kilo mąki. 

Prenumerata· w: L.odzi .%l. 3.50 mies.ięcznie. - Zami~il~owa 5 zŁ O ł . . ZWYCZAJNE, 8 2r. li wiersz mUlin . ttJwy loa stronie 10 ucalt.l W TEKSCIE, 4e ,rosłY za wiersz mUim 
• auesręcZ:Ole. - Zagratac", 7 złotych . mIesięCznie - g OSZenla. (Oa stronIe 4 szpalt.v)~ NEK.l(OLOGI ł NADESŁANE, 3O_gr, Za .... Iersz mllimetrowy (na stronie. S2P.tt" =====- Odnoszewe GO domu 30 gro.n:y. _ Zaręczynowe .1 zaŚlub:". Pll.telr~cle 10 :rl. Zamlęjscowe (I "O prllc., Zaarall. o 100 pr~. droł. Za tum:nowy) 
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